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WARUNKI MATERIALNEGO ŻYCIA SPOŁECZEŃSTWA

/czę ść  ro z d s aI I  z po d rę czn ika

M a t e r i a l i z m  H i s t o r y c z n y "  
pod re d a k c ją  F0KONSTANTINOWA/

h Jak wykazano w poprzednim  ro z d z ia le , id e i  s p o łe o s - 
S '  i  t e o r i i  spo łecznych , poglądów p o lity c z n y c h , fo rm  
^h s tw a  i  prawa n ie  można wysnuó i  w yj a ś n i6 a n i samych 
P 2®2 s ię ,  a n i na podstaw ie czynów poszczególnych je d 
nostek czy ta k  zwanego "ducha n a ro d u ", a n i w o p a rc iu  
J w łaśo iw o śo i t a k ie j  czy in n e j rasy«,
> Podstawowym źródłem  pow stan ia , zm ian, rozw o ju  sp o - 
ecznych id e i ,  t e o r i i ,  poglądów p o lity c z n y c h , fo rm  

J^hstwa i  prawa są w a r u n k i  m a t  e r  i  a 1 -  
® § o ż y c i a  s p o ł e c z e ń s t w a « ,

4 rCo t o są w a r u n k i   ̂ m a t  e r i a l  n ©  g o  
^ i ^ a  s p o ł e c z e ń s t w a ,  z czego składa» 

i  ja k ie  są ic h  ceohy c h a ra k te rys tyczn e  ? Do wa- 
łysków m a te ria ln e g o  ż y c ia  spo łeczeństw a n a le żą : 

o ta cza ją ce  Społeczeństwo środow isko g e o g ra fio  
y , z a lu d n ie n ie
'  sposób p ro d u k c ji dóbr m a te r ia ln y c h .

środow isko  geog ra fio z n e

jeden z warunków m a te ria ln e g o  ż y c ia  społeczeństw,.

o , s k ł a d  p o ję c ia  "w a run k i m a te ria ln e g o  ż y c ia  s p o łfw  
* z l '  i wa,n w°k o a z i przede w szystk im  o tacza jąca  s n ó le -  
f  r ls two p rz y ro d a , ś r o d o w i s k o  g g r  a -  
te c 2 11 e # Jakąż r o lę  odgrywa środow isko g e o g ra f io z -  

i  rozw o ju  spo łeczeństw a,
środow isko g e o g ra ficzn e  je s t  jednym z n iezbędnych i
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s ta ły c h  w a r u n k ó w  m a te ria ln e g o  ż y c ia  spo łe 
czeństwa i  wpływa na rozw ó j społeczeństwa,, T ak ie  ozy 
inne  środov/isko g e o g ra ficzn e  s tanow i n a t  u r a l -  
n ą podstawę procesu p ro d u k c ji«  W pewnym s to p n iu ^  
zw łaszcza na wczesnych, szczeb lach  rozw o ju  sp o łe cze ń s t
wa. środow isko g e o g ra ficzn e  w yc iska ło  swe p ię tn o  na 
ro d z a ju , g a łę z ia c h  p ro d u k c ji ,  tw orząc n a t u r a l -  
n ą podstawę społecznego p o d z ia łu  pracy« Tam gdzie^ 
n ie  b y ło  z w ie rz ą t nada jących  s ię  do osw o jen ia , tam n ie  
mogła o czyw iśc ie  powstać hodowla bydła« Występowanie 
w danej m ie jsco w ośc i k o p a lin ,  m inera łów  decydu je  © 
m o ż liw o śc i pow stan ia  odpow iednich g a łę z i p rzem ysłu  su
rowcowego, Do tego wszakże by ta  m ożliwość s ta ła  s ię  
rz e c z y w is to ś c ią , poza bogactwem na tu ra lnym  niezbędne 
są  odpow iednie w a runk i spo łeczne , a przede w szystk im  
odpow iedni poziom rozw o ju  s i ł  w ytw órczych.

Zewnętrzne w a runk i n a tu ra ln e  b y tu  spo łeczeństw a d z ie — 
l i  Marks pod względem ekonomicznym na dwie w ie lk ie  ka
te g o r ie ;
1 /  N a tu ra ln e  bogactwa środków u trzym a n ia ; u rodza jność  

g le b y , o b f ito ś ć  ry b  w wodach, d z ik ic h  z w ie rz ą t w la 
sach i t d ,

2 /  N a tu ra ln e  bogactwa środków p ra cy ; wodospady, sp ła w - 
ne r z e k i ,  drewno, m e ta le , w ę g ie l,  n a f ta  i t d ,
W z a ra n iu  k u l tu r y  ro z s trz y g a ją c e  znaczenie m ia ł p ie rw " 

szy ro d z a j n a tu ra ln e g o  bogactwa, na wyższym szczeb lu  -
d ru g i.

W spo łe czeń s tw ie  p ie rw otnym , o p rym ityw n e j te c h n ic s ;i 
wodospady, spławne r z e k i ,  z ło ż a  w ęgla, n a f ty ,  ru d  man
ganu lu b  chromu n ie  m ia ły  znaczen ia  gospodarczego, a is  
w p ływ a ły  na rozw ó j warunków jego  m a te ria ln e g o  bytu« 
Porohy D n ie p ru , e n e rg ia  wodna W ołg i i s t n i a ł y  p r z e i dru
g ie  t y s ią c le c ia ,  le c z  d o p ie ro  na wysokim szcze b lu  ro z 
w o ju  spo łecznego, gdy w ZSRR zw yc ię ży ł s o c ja liz m , s ta l?  
s ię  bardzo ważną bazą n a tu ra ln ą  zasobów energetycznych 
spo łeczeństw a.

Pomyślne w a ru n k i g e o g ra ficzn e  p rz y s p ie s z a ją  rozw ó j 
spo łeczeństw a, a niepom yślne o p ó ź n ia ją  go.

Ja k ie ż  środow isko g e o g ra fic zn e  s p rz y ja , najbai?&s£@| 
a ja k ie  m n ie j -  rozw o jow i społecznemu ? Ja k ie  waxuak'i 
p rzy ro d n icze  o p ó ź n ia ją , a ja k ie  p rz y s p ie s z a ją  rozw ó j 
spo łeczny ? ,

Na p y ta n ie  to  n ie  podobna daó odpow iedzi, k tS ia b y  od** 
n o s i ła  s ię  do w s z y s tk ic h  h is to ry c z n y c h  epok ro zw o ju  spo^ 
łe czeń s tw a . Podobnie, ja k  p rz y  ro z s trz y g a n iu  w s z e lk ic h  
in n ych  problemów, sprawę tę  n a le ż y  ujmować w sposób 
k re tn y , h i s t o r y c z n y .  To samo środow isko g®° 
g ra fic z n e  odgrywa różną  r o lę  w różn ych  warunkach h is to -
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sny oh.
W k ra ja c h  o k lim a c ie  tro p ik a ln y m  o ta c z a ją c a  c z ło w ie -  

{? P rzyroda je s t  n ie zw yk le  h o jn a . D o s ta rc z a ła  ona c z ło -  
ję k o w i pierwotnem u środków n iezbędnych do ż y c ia  k o s z - 

n ie w ie lk ie g o  nak ładu  jego  p ra cy .
. A l e  p rzy ro da  zb y t ro z rz u tn a , mówi M arks, prow adzi 
p o w ie k a  za rękę  ja k  dz ie cko  na pasku. Spraw ia ona. 
it Jego w łasny rozw ó j n ie  je s t  k m le c z n o ś c ią  n a tu ra ln ą .
* N ie znam te ż  gorszego  p rze k le ńs tw a  d la  ja k ie g o ś  
y^odu -  p is ze  jeden  z autorów  cytowanych r rz e z  Marksa 
¡y K a p ita le  -  n iż  gdy je s t  rzucony na t a k i  szmat z ie -  
a > gd z ie  w y t w a r z a n i e  ś r o d k ó w  
ty |  z y s t  e n o j  i  i  ż y w n o ś c i  odbywa s ię  
v znacznej czę śc i samo p rze z  s ię ,  a k l im a t  wymaga, lu b  
y«ostaw ia n ie w ie le  t r o s k i  o odzież i  dach nad g ło w ą ..«  

W Surowa, monotonna i  uboga p rzy ro da  d a le k ie j pó łn ocy , 
i ^Jow p o la rn ych  i  podbiegunowych, s t r e fa  tu n d r  rów n ież  
y ja  w zg lędn ie  n iedom yślna d la  rozw o ju  soołecznego l u -  

P ie rw o tn ych . Wymagała o'1 cz ło w ie ka  n ies łychanego  
ty^iadu s i ł  d la  zachowania samego ty lk o  ż y o ia  i  pozosta 
ł y 1̂. mu n ie w ie le  ozasu i  s i ł  na w szechstronny rozw ój 
^  ^ o ln ie ń . Zarówno a\ z w ro tn ik u , ja k  i  w k ra ja c h  pod- 
v egunowych rozw ó j spo łeczny  odbywał s ię  n ie z m ie rn ie

M ieszkańcy ty c h  k r a j  ów przez d łu g i czas p o zo s ta - 
■L-  na n is k im  szczeb lu  ro zw o ju  h is to ry c z n e g o . 

v,i Jes t fak tem  h is to ryczn ym , że n a ’’m iększą w ładzę c z ło -  
nad p rzy ro d a , n j  d -k s z - ' sukcesy w ro zw o ju  s i ł  wy- 

ąO 0sy°h  o raz  w d z ie d z in ie  rozw o ju  s po łecznego, o g ó l-  
rze cz  b io rą o , o s ią g n ię to  n ie  w k ra ja c h  podzw ro tnd- 

W poh i  - i e  na d a le k ie j p ó łn o cy , n ie  w la sa ch  t r o p i -  
1 y tych , a n i na upa lnych  obszarach pustynnych A f r y k i  
ęhUe w surowych, zimnych tu n d ra ch , le c z  w t e j  czę śc i 
s^Ju  z iem skiego , w k tó r e j  n a tu ra ln e  w a run k i p ro d u k c ji 
R o ż n e j  są n a jb a rd z ie j różnorodne, n a jb a rd z ie j z ró ż -  
fl : 2*owane. Takie  w ła śn ie  w a runk i o tacza jącego ś r o -  

w i  s k  a g e o g r a f i c z n e g o  okaza ły  
swoim czas ie  n a jb a r lz n e j pom yś lne -d la  ro zw o ju  p ro -  

^ j i  o raz d la  c a ło k s z ta ł tu  rozw o ju  spo łecznego.
e k l im a t  t r o p ik a ln y  ze swoją bu jną  ro ś l in n o ś c ią ,  

W ?  s t r e fa  umiarkowana je s t  o jczyzna  k a p ita łu  -  p isze  
W js - -  N ie bezwzględna urodzą jnośó  g le b y  le c z  je j  

l ic o w a n ie  i  ro zm a ito ść  j e j  n a tu ra ln y c h  p ło d ó w ^s ta -
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nowi n a tu ra ln ą  podstawę społecznego p o d z ia łu  p raoy i  
pobudza c z ło w ie ka , d z ię k i zmianom w środow isku n a tu r a l
nym, w k tó rym  przebywa, do u ro zm a icen ia  swych w łasnyoh 
p o trz e b , u z d o ln ie ń , środków p ra cy  i  sposobów p ra cy . 
K o n i e c z n o ś ć ,  s p o ł e c z n e g o  k o n 
t r o l o w a n i a  s i ł  p r z y r o d y ? normo
wania j e j  na w ie lk ą  ska lę  lu b  o k ie łz n a n ia  d o p ie ro  za 
pomocą d z ie ł  lu d z k ie j r ę k i  -  kon ieczność ta  odgrywa n a j
b a rd z ie j deoydującą r o le  w h i s t o r i i  p rzem ysłu . P rz y k ła 
dem -  re g u la c ja  woay w E g ip c ie , w Lom bardii,, w H o la n d ii 
i t d .  A lbo te ż  w P e r s j i ,  w In d ia o h  i t d . , gd z ie  nawadnia
n ie  za pomooą sz tucznych  kanałów d o s ta rcza  g le b ie  n ie  
ty lk o  n iezbędną j e j  wodę, le o s# ró w n ie ż  sp ływ a jące  z g¿r 
nawozy m in e ra ln e  w p o s ta o i szlam u. Tajem nicą ro z k w itu  
przemysłowego H is z p a n ii i  S y c y l i i  pod panowaniem arauw- 
k im  b y ła  iry g a c ja »  x /

K ry ty k a  k ie ru n k u  g e og ra ficzn eg o  w s o c jo l o g i i

Czy w a run k i p rz y ro d n ic z e , środow isko g e o g ra ficzn e  
n ie  śą ta  ro z s trz y g a ją c ą  s i ł ą .  od k tó r e j  w osta teczny®  
w yniku z a le ży  rozw ó j spo łeczeństw a, jego  form a, s t ru k 
tu ra ,  o b lic z e  ?

Zw olenn icy k ie ru n k u  ge o g ra ficzn e g o  w s o c jo lo g i i  i  
h i s t o r i o g r a f i i  sądzą, że w ła ś n ie  środow isko g e o g ra f ic z 
ne -  k l im a t ,  g le b a , u k s z ta łto w a n ie  p o w ie rzo h n i, r o ś l in 
ność -  w p ływ a ją  bezpośredn io  lu b  poprzez po żyw ie n ie , 
a lb o  ro d z a j z a tru d n ie n ia  na f i z jo lo g ię  i  p sych o lo g ię  
lu d zką , decydu jącą o io h  sk ło n n o śc ia ch , temperamencie, 
w y trz y m a ło ś c i, od po rno śc i, a za ic h  pośrednictwem  o ca
ło k s z ta łc ie  spo łecznego, p o lity c z n e g o  u s t r o ju  spo łeczcn 
stw a. , a „

Uczony fra n c u s k ie g o  Oświeoenia w X V I I I  M o n t e ®  
k  i  u s z uw aża ł, że o obycza jach  i  w ie rz e n ia c h  r e l i 
g i jn y c h  lu d z i ,  o u s t r o ju  społecznym  i  p o lity c z n y m  naro
dów decydu ją  przede w szystk im  w ła śo iw o sc i k lim a tu .

M ontesk iusz uwafcał za n a jb a rd z ie j s p rz y ja ją o y  
ro zw o jo w i społecznemu um iarkowany k lim a t  k ra jó w  pc-*- 
nocnych, za n a jm n ie j zaś s p rz y ja ją c y  k lim a t  gorący»
W d z ie le  swym ” 0 duchu praw" M onteskiusz p is a ł?  
"Nadmierne u p a ły  podważają s i ł y  i  rzeźkośe . . . .  k l i 
mat ch łodny nada je  um ysłow i i  c ia łu  lu d z i pewną s i 
łę ,  k tó ra  sp ra w ia , że są o n i z d o ln i do d z ia ła ń  d łu -

x /  K .M arks, K a p ita ł t . I . " K s ią ż k a  i  Wiedza" 1950 s .555 j

A



gotrwałych, trudnych, wielkich i  śmiałych”„ «V/ kra™

i ach pó łnocnych^organ izm  zdrowy, s i l n ie  zbudowany 
ecz mało ru c h liw y ,  z n a jd u je  zadow olenie w każde j 

d z ia ła ln o ś c i" „ »Ludy w ty c h  k ra ja c h  p o s ia d a ją  mało 
wad, n iem ało  cnó t o raz  w ie le  s z c z e ro ś c i i  p ro s to -  
dusznośc i"o  "B ra k  c h a ra k te ru  u  lu d ó w k lim a tu  g o rą -  
oeg© n ie m a l zawsze doprowadzał je  do n ie w o li ,  na
to m ia s t odwaga ludów zimnego k lim a tu  u trzym yw a ła  
je  w s ta n ie  w o ln o ś c i"0 =. ©to rozw ażan ia  M on tesk iu 
sza,,

Czym je dn ak  w ytłum aczyć, że w ty c h  samych warunkach 
k lim a ty c z n y c h , w tym samym k r a ju ,  le c z  w różnym cza s ie  
i s t n ia ł y  różne u s t r o je  spo łeczne i  p o lity c z n e  ?
°4 czasów Grakohów, B ru tu sa  i  J u l iu s z a  Cezara do na
szych czasów k lim a t  Włoch n i«  u le g ł  praw ie  zm ia n ie , 
Ja to m ia s t skomplikowaną ew o luc ję  ekonomiczną i  p o l i 
tyczną  p rz e ż y ły  s ta ro ż y tn y  Rzym oraz W łochy0 M ontes- 
^k iu s z  c z u je , ź® k lim a t  tego n ie  tłu m a czy , I  p lączą c  
s ię f u c ie k a  s ię  d© zwykłego "w y ja ś n ia n ia "  id e a l is t y c z 
nego j przem iany p o lity c z n e  i  in n e  przem iany sp o łe cz 
ne tłum aczy  ustawodawstwem, swobodną d z ia ła ln o ś c ią  
Ustawodawcy0

S o c jo lo g  a n g ie ls k i B u c k i e  w ks ią żce  swej 
_H is to r ia  c y w i l iz a c j i  w A n g l i i "  p o d ją ł próbę sze rsze 
go w y ja ś n ie n ia  to k u  h i s t o r i i  ś w ia ta  za pomocą w ła ś c i
wości ś rodow iska  g e o g ra ficzn e g o , W o d ró ż n ie n ia  od Mon
te s k iu s z a , B uckie  uw ażał, że n ie  t y lk o  k l im a t ,  le o i  
taicż« ro d z a j g le b y , po żyw ien ie , ja k  rów n ież ogó lny  
C harakte r o ta c z a ją c e j p rzy ro d y  /k r a jo b r a z /  w yw ie ra ją  
decydujący wpływ^ na c h a ra k te r  ludów, na ic h  psycho
lo g ię ,  na u k ła d  ic h  sposobu m yś le n ia  oraz na u s t r ó j  
spo łeczny i  p o li ty c z n y .

Gr ó źna, a\ą j  «j s t  a t y  c zna p rzy ro d a  k ra jó w  podzw rot
nikow ych z częs tym i t r z ę s ie n ia m i z ie m i, wybuchami 
wulkanów, burzam i, na w a łn icam i, ulewnym i deszcza
mi -  p is ze  Buckie  -  d z ia ła  na w yobraźnię lu d z i ,  
r o d z i s tra c h , przesądy i  s ta je  s ię  źród łem  w ie l
k iego  wpływu, ja k i  na życ ie  spo łeczne w yw iera 
"s ta n  w s łu ż b ie  zabobonu" /duchow ieństw o/«  Nato
m ia s t p rzy ro d ą  ta k ic h  k ra jó w , ja k  G rec ja , A n g lia ,  
według B uckie  a, p rz e c iw n ie , p rz y c z y n ia  s ię  do 
rozw o ju  lo g iczn e g o  m yślenia« naukowego poznawa
n ia» B uckie  tłum aczy poważną r o lę  duchowieństwa, 
oraz rozpow szechn ien ie  przesądów w H is z p a n ii i  we 
Włoszech trz ę s ie n ia m i z ie m i oraz wybuchami w u lka
nów, k tó re  są częstym i z ja w iska m i w ty c h  k ra ja c h .

A le  p rz e c ie ż  w ty c h  samych warunkach p rz y ro d -



n iczych  na te ry to r iu m  I t a l i i  ż y ł w s ta ro ż y t
n o ś c i m a te r ia l is ta  L u k re c ju s z , w epoet Odro
dzen ia  -  Leonardo da V in c i ,  szyde rczy  a n ty 
k le r y k a ł ,  a u to r  ’»Dekamercna1' Boooaoio, od
ważny b o jo w n ik  n a u k i w walce z obsKurautyz
mem k a to l ic k im ,  G iordano Bruno* W ja k iż  w i|®  
sposób w y ja ś n ić  ró ż n ic e  św ia top og lą du  lu d z i 
ży ją cych  w ty c h  samych warunkach g e o g ra fic z 
nych ? Na p y ta n ie  to  n ie  podobna u d z ie l ić  od
p o w ie d z i, p rzy jm u ją c  za punkt w y jś c ia  s tano
w isko B u c k ie "a , a ,w ię c  s tanow isko  k ie ru n k u  
geog ra ficzn eg o  w s o c jo lo g i i*

Cechami Hàimatm ©raz sezonowycm eharakt® -^ 
rem p ra cy  w r o ln ic tw ie  Buckie  u s iło w a ł tłuffi®^ 
o z y ó p s y c h o lo g ię  i  w ła ś c iw o ś c i c h a ra k te ru  n&- 
rodowego, rzekomo decydującego o u s t r o ju  SP0** 
łecznym . Porównując na p rz y k ła d  Norwegię x 
Szwecję % H iszp a n ią  i  P o r tu g a lią ,  Buckie o 
tw ie r d z i ,  że je s t  rzeczą  tru d n ą  zna leźć w ię
c e j ró ż n ic  n iż  te ,  ja k ie  i s t n ie ją  pomiędzy 
prawami, obycza jam i i  r e l i g i ą  ty c h  n a r o d ó w * ^  
D ostrzega on jednak rów n ież  pewne rze czy  
ne w warunkach ż y c ia  ty c h  narodów? zarówno 
pó łn ocy , ja k  i  na p o łu d n iu  w ła ś c iw o ś c i k l i ® ^  
tu  u n ie m o ż liw ia ją  n iep rzerw aną d z ia ła ln o ś ć  w 
r o ln ic tw ie *  Przeszkodą w c ią g ło ś c i p racy  r o l
n ic z e j je s t  na p o łu d n iu  u p a ł le t n i *  susza, 
na pó łn ocy  zaś -  o s tro ść  z im y, k r ó tk ie  trw a 
n ie  d n ia , a w pewnym o k re s ie  ro ku  zupe łny & 
wet b ra k  ś w ia t ła *  Oto d laczego -  p isze  B u ^
-  te  c z te ry  na rody, pod in n ym i względami 
p e łn ie  niepodobne* w y ró ż n ia ją  s ię  jednakowe 
swym słabym i  n ie s ta ły m  charakterem *

Jak z tego  w idać Buckie wyraża co do^oha 
ra k te ru  narodów pó łnocnych zdan ie  p rz e o iw s ^ k y  
ne pog lądow i M onteskiusza* Dowodzi to ,  że w 
k i  zwolenników k ie ru n k u  ge og ra ficzn eg o  w so 
c jo lo g i i  są zu p e łn ie  dowolne*

Stanow isko B u c k ie 'a  o raz in n ych  zwolenników  re a k o fL ÿ 6
W  rrû  /■* cr*v*Cł r> r/_f\ O O* A W 1 &Ą 1 T t± 0  d & 1  ©nego k ie ru n k u  g e og ra ficzn eg o  w s o c jo lo g i i  n ie  da je  

wytłum aozeróia, d laczego w jednym k r a ju ,  w tym samym v .jua.watięijuj-c»̂  ..  ̂ — - -  v *4,
s i#  i s t n ie ją  p rzeciw staw ne k la s y  o ró ż n e j p-syghologJa^ 
o przeciw staw nych ideach« Sens p o li ty c z n y  na wskroś 
naukowej t e o r i i  B uckie  a zm ierza do u s p ra w ie d liw ie n i* ^ *  
panowania k o lo n ia ln e g o  a n g ie ls k ie j b u rż u a z ji,  do na ^  
mu podbudowy id e o lo g ic z n e j*  Reakcyjne pog lądy p r z e d s ^ ^  
w i c i e l i  s z k o ły  g e o g ra f ic z n e j w s o c jo lo g i i  s łu ż ą  w
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®zasaoh do z a c ie ra n ia  rz e c z y w is ty c h  n rzyczyn  p o d z ia łu  
społeczeństw a na k la s y g do u s p ra w ie d liw ia n ia  u c is k u  
ko lo n ia ln e g o  i  im p e r ia lis ty c z n e g o  c ie m ię że n ia  Iddów. 
zapatryw ania  g e o g ra ficzn e  Buokle a ha rm on izu ją  z n ie 
ludzką te o r ią  ras izm u, k tó ra  p rz y p is y w a ła  ludom ko
lo n ia ln ym  rzekomo »odwieczne» cechy, skazu jące  je  na 
n ie w o ln ic tw o , n a tom ia s t Anglosasdw /a  przede w szystk im , 
;:&eoz p ro s ta , b u rżu a z je  a n g ie ls k ą  i  am erykańską/ -  
Przyrodzone» w ła ś c iw o ś c i p re dys tyn ow a ły  na rozkazodaw

ców i  władców.
K ie ru n e k  g e o g ra fic z n y  w s o c jo lo g i i  m ia ł także swych 

p rz e d s ta w ic ie li w R o s j i .  N a le ż e li do n ic h :  znany h is 
to ry k  S . S o ł o w j  e w  /a u to r  w ie lo tom ow ej » H is - 
• o r i i  R o s ji ,  L0 M i e c z n i k ó w  /a u to r  k s ią ż k i 
y y w i l iz a c ja  a w ie lk ie  r z e k i  h is to ry c z n e » /,  oraz częś

ciowo h is to r y k  W. K l u c z e w s k i .
H is to ry k  S. S o ł o w j e w  próbował 

tłum aczyć sw o is tość  rozw o ju  R o s ji,  j e j  u s t r ó j  
państwowy, c h a ra k te r, o raz s t ru k tu rę  men
ta ln o ś c i narodu ro s y js k ie g o  warunkami ś ro 
dow iska ge og ra ficzn eg o  N iżu  Wschodnio -  
e u ro p e jsk ie g o  p rz e c iw s ta w ia ją c  Europę Za
chodn ią  E urop ie  W schodnie j, p is a ł  on: 
K a m i e ń ,  ja k  nazywano u nas za dawnych 
czasów g ó ry j kamień r o z b i ł  Europę Zachodnią 
na w ie le  państw , o d g ra n ic z y ł l io z n e  narodo
w ośc i, w kam ien iu  u w i l i  sob ie  gn iazda 
m ę ż o w i e  zachodni i  z n ic h  w ła d a li 
ch łopam i, kamień dawał im n ie za le żn o ść , 
w kró tce  wszakże i  c h ło p i odgradza ją  s ię  ka
mieniem oraz zdobywają w o lność, sam odzie l
ność, w szystko to  w sposób t rw a ły ,  o s ta 
te czn y , d z ię k i kam ien iow i» .

Według Sołowjewa in a c z e j s ię  rz e c z  ma na 
w ie lk im  wschodnim n iż u  eu rop e jsk im  w R o s ji.  
T u ta j » . . .  nie^ma kam ien ia : w szystko je s t  
równe — p isze  Sołowjew — n ie  ma różnorod
nych narodow ości — s tą d  jedno państwo n ie b y 
w a łe j w ie lk o ś c i.  T u ta j mężowie n ie  mają g d z ie  
w ić sob ie  gn iazd  kam iennych, n ie  m ieszka ją  
osobno i  s a m o d z ie ln ie ? ż y ją  w drużynach wokół 
k s ię c ia ,  przenosząc s ię  s ta le  po s z e ro k ic h  
bezkresnych obszarach. Wobec braku różn o ro d 
n o ś c i,  b raku  wyraźnego ro z g ra n ic z e n ia  m ie js 
cow ości. ^nie ma tego ro d z a ju  oech szczeg ó l
nych, k tó re b y  s i l n ie  w p ływ a ły  na k s z ta łto w a 
n ie  c h a ra k te ru  m ie jscow e j lu d n o ś c i,  k tó re b y
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c z y n i ły  d la  n ie j  trudnym  po rzucen ie  o jc z y z 
ny . p rz e s ie d le n ie ,, B rak trw a ły c h  s ie d l is k ,  
z k tó ry m i trud no  b y ło  by ro z s ta ć  s ię  ««« 
m ia s ta  s k ła d a ją  s ię  ze s k u p is k  drewnianych 
iz b ,  p rz y  p ie rw s z e j is k rz e  z a m ie n ia ją  s ię  
w s to s  p o p io łu . N ie w ie lk ie  to  z re s z tą  n ie 
szczęśc ie  0,o wobeo ta n iz n y  m a te r ia łu  nowy 
dom n ic  n ie  k o s z tu je  -  s tą d  dawny człowieK. 
r o s y js k i  z ta ką  ła tw o ś c ią  p o rzu ca ł swój d° 1 
swe m ias to  ro d z in n e , lu b  w ieś 00, Stąd na
wyk lu d n o ś c i do ro z p ra s z a n ia  s ię  o raz dą
żen ie  rządu  do chw yta n ia , osadzania i  p rzy 
tw ie rd z a n ia  osadników.

f  te n  sposób Sołowjew z w ła ś c iw o ś c i ś ro - 
dow iska geog ra ficzn eg o  Europy W schodniej w  
prowadza u s t r ó j  pańszczyźn iany oraz charak
t e r  państwa ro s y js k ie g o «  Jednakże tego r o -  . 
d za ju  in te r p r e ta c ja  i  p rz e c iw s ta w ia n ie  Ko&J 
Zachodowi z u p e łn ie  n ie  w ytrzym ują  k ry ty k i?  • 
W rz e c z y w is to ś c i ta k  k ra je  Europy Wschodni

n ie  absolutyzmu« To zaś p o tw ie rd za , że spo
łe c z n y  i  p o li ty c z n y  u s t r ó j  spo łeczeństw a 
k s z ta ł tu je  s ię  n ie z a le ż n ie  od. warunków na: 
ra ln y c h , d la te g o  n ie  podobna go oprzeć na 
w ła śc iw o śc ia ch  środow iska  geograficznego«

N ies łuszne  są te ż  rozw ażania  Sołowjewa . 
na tem at r o l i  kam ien ia  w E urop ie  Zachodni J 
c ra z  drzewa w E urop ie  Wschodniej 0 ^

Przed X I -  X I I  w, n ie  ty lk o  w R o s ji,  
rów n ież  we F r a n c j i ,  w Niemczech, a A n g li-R ^  
we F la n d r i i  budowle we w siach i  m ias tach  
ł y  przeważnie drew n iane« Na począ tku  X I I - 
nawet Londyn b y ł m iastem drewnianym«

Jeden z w yb itn ych  re p re ze n ta n tó w  k i e ? ^  
geog ra ficzn eg o  w s o c jo lo g ii,^  L« M ^i e 
n i  k  o w próbował w y ja śn ić  rozw o j spoi® 
czeństwa za pomocą r o l i  wody, wpływu rze  
oraz mórg, W ks ią żce  swej ł? C y w iliz a c ja  ^ 
w ie lk ie  r z e k i h is to ry c z n e ” , M ieczników  Pł  
’» O k a z u j e  s i ę ,  ż e  w o d a x 
j e s t  n i e  t y l k o  o ż y  w i  £ 0 '  
j ą c y m  e l e m e n t e m   ̂ p r  z y * ^ 
d y , le c z  także  p r a w d z i w ą  s # 
ł ą  n a p ę d o w ą  h i s t o r i i * ’

A



-  9 -

Ni e t 7,1^ 0 y  C ie b ie  g e o lo g ii  i  w d z ie d z in ie  
b o ta n ik i,  le o z  rów n ież  w h i s t o r i i  z w ie rz ą t 
i  c z ło w ie ka , woda s tanow i s i ł ę ,  k tó ra  je s t  
bodźcem do ro zw o ju  k u l tu r ,  p rzechodzen ia  ic h  
wzdłuż systematów rzecznych  na wybrzeża mórz 
a stam tąd na oceany», *

Poglądy M iecznikowa z je go  podzia łem  h is 
t o r i i  lu d z k o ś c i na c y w i l iz a c je  rzeczn e , ś ród 
ziemnomorski© ©raz oceaniczne są “Doglądami 
nienaukowymio

 ̂ Plechanów p o p e łn i ł  poważny b łą d  te o re ty c z n y  i  p o l i -
C  v7 i1g d y . p^ b0ifa ł  zS1i ż^ 1 P O g iW  M iecznikow a d@ p o g lą -  

« M a rksa  i  Engelsa, M a te r ia liz m  h is to ry c z n y  n ie  ma n is  
polnego z k ie ru n k ie m  gsog ra ficznym  w s o c jo lo g i i .  Co w ie -  

s jc są one sob ie  wrogie.» Jak® jedna z odmian re a k c y jn e j 
w “ J © lo g ic z n e j n a u k i b u rż u a z y jn e j,  k ie ru n e k  g e o g ra fic z n y  

so c jo lo g i i  je s t  zasadn iczo  sprzeczny z Marksizmem,
W epoce im p e ria liz m u  k ie r to e k  g e o g ra fic z n y , podohwy- 

U y  P?zez^ideologów  b u rż u a z ji re a k c y jn e j,  b y ł i  je s t  d o - 
wyzyskiwany do u s p ra w ie d liw ia n ia  agresyw nej p o l i t y k i> 2 f i l  1 RT. oW nw 7 •? a ił«nrt 4 <s ktć -_«s - - ®» ę r ią i i s t d ®  Stanów Z^ednoosomrch* A r j l i i ,  NiSmleo i  

1‘ Niemczech fa s z y s to w s k ic h  k ie ru n e k  te n  wystę 
$01 J f  P°'d nazwą » « g e o p o lityk i» . H it le ro w c y  p o d n ie ś li  «geo. 
U * l l 'Ykę'! r z ?du "n a u k i*  państwowej 0 Ta rzekoma nauka 
ić tf; s w o is tą  m ieszan iną  » te o r i i»  r a s is to w s k ie j i  k ie ru n  

®°g3?afioznego w s o c jo lo g i i  oraz s ta n o w i wyraz k rań— 
t | p o t y ^ i  zw yro d n ie n ia  umysłowego w spó łczesne j re — 

P f b u rż u a z ji,  Z w o lenn icy  t e j  niepohamowanej pseu-
/H au sho fe r i  i n n , /  tw ie rd z ą , 

$*oZ»?Üz t * oe każdeS° państwa decyduje je g o  p o ło że n ie  
• dozne, dawnie b ro n ią c  z b ó je c k ie j,  za b o rcze j po—
1 im p e r ia liz m u , u s i ło w a l i  o n i »uzasadniać» s z a le ń - 

V ia ioszciEei Lda i asz7 zmu n ie m ie ck ie g o  do panowania n a i 
m° Istc:iJ l  t e J m ie szan iny3,g e © p o lity c z n e j,s był©  -  

-SŁę ta k  cwanej » » p ie r z e n i życ io w e j d la  n a - 
t ó » n* eraaeokiego,% ż^ d a n i® k o lo n i i ,  w re szc ie  dążenie 
r -tzm ie n ia  in n ych  narodow, a przede w szystk im  narodów 
V ö  so? i 2 ^ ,zrau -  ZSRR, Na tym p o le g a ła  zasadn icza  

■ p o li ty c z n a  fa s z y s to w s k ie j » g e o p o lity k i»
Va5; en?io y  t e 3 re a k c y jn e j t e o r i i  s ta ra ją  s ię  zamas- 

re a ln e  p rze c iw ie ń s tw a  wewnętrzne i  zewnętrzne 
W r  sPo łecsnego k ra jó w  k a p ita l is ty c z n y c h ,  p ł^nąob 
I w * ”. .  e ? ” ^ ra ku  p rz e s trz e n i życ io w e j» , le o r  a im - 
f froyg;2111̂  Bezro lnośó i  m a ło ro lnośó  m ilion ów  chłopów 
H go t 1n ików  r o ln y ° h w k ra ja c h  k a p ita l is ty c z n y c h  w y n i-  
K l Skupienf a P rzew aża jące j 1 n a jle p s z e j c z ę ś c i z ie m i 

w rękach  g a r s tk i  magnatów z ie m sk ich , w ie lk ic h  
rn ikó w . N ie je s t  to  rezu lta iie .1 i »«Geograficznego

do
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up oś led zen ia  narodów” le o z  konsekwencją ekonomicznego 
rozw o ju  k a p ita liz m u , ja k  ró w n ie ż  często  p rzeżytków  fe u -

d a l iz m u « ^ ic iu  h i t le ro w s k ic h  N iem iec, k tó re  s ta n o w iły  
główną s i ł ę  re a k c y jn ą  w E u ro p ie , r o lę  in s p ir a to r a  i  
przywódcy r e a k c j i  św ia tow e j oraz p re te n d e n ta  do pano
wania nad światem p r z e ją ł  i m p e r i a l  i z m  # 
S t a n ó w  Z j e d n o c z o n y c h « ,  A p e ty ty  im
p e r ia l is ty c z n e  b u rż u a z ji am erykańsk ie j n ie  mają gran i® * 
Dążą one do niepohamowanej e k s p a n s ji i  e k s p lo a ta c j i 
n ie  ty lk o  z a c h o d n ie j, le o z  i  w schodn ie j p ó łk u l i ,  Reak
c y jn i  id e o lo g o w ie  im p e ria liz m u  am rykańskiego g ło s z ą ,
* e « p rz e s trz e n ią  życiow ą” U0S«A0 je s t  T u ro ja  i  G re c ja ; 
c a ły  B l i s k i  i  D a le k i Wschód, Europa, oraz A fry k a , Zg& "  
n ie  z tym zak łada  s ię  we w s z y s tk ic h  częśc iach  ś w ia ta  
am erykańskie bazy wojskowe m orskie  i  lo tn ic z e ,  B u rżu - 
a z ja  amerykańska p rzez u s ta  swych ideo logow  domaga s i *  
z n ie s ie n ia  g ra n ic  narodowych, u n ic e s tw ie n ia  suweren
n o ś c i narodowej ludów , W c e lu  u za sa d n ie n ia  t e j  zbó je c 
k ie j  p o l i t y k i  w yko rzys tu je  s ię  w szerok im  za k re s ia
” g e o p o lity k ę ” , ,, „

S ta ro ż y tn y  Rzym na dowód t r iu m fu  nad pokonanymi lu 
dami z a g a rn ia ł n iegdyś obok cennych łupów i  n ie w o ln i
ków także w iz e ru n k i bogów, k tó ry c h  lu d y  te  c z c i ły ,  ai*- 
s e ru n k i bogów umieszczano w rzym skim  P an teon ie , A le   ̂
z m ie n iły  s ię  czasy, u le g ły  te ż  zm ian ie  i  g u s ty , Buiz-*- 
a z ja  amerykańska obok zapasu z ło ta  i  kosz to w no śc i, 
g ra b ion ych  p rzez  h itle ro w c ó w  u ludów Europy, w yw ioz ła  
rów n ież  x Niem iec do Stanów Zjednoczonych cuchnącą 
te o r ie  « g e o p o li ty k i” . Faszystowska g e o p o lity k a  zos ta 
je  »galwanizowana, aby d a le j s łu ż y ć , tym razem im
p e r ia liz m o w i amerykańskiemu, .

W*swym d z ie le  ” 0 m a te r ia liź m ie  d ia le k tyczn ym  i  h is 
torycznym » J .W .S ta lin  poddał d ruzgoczące j k ry ty c e  re 
a k c y jn ą  «‘ s o c jo lo g ię ” b u rżu a zy jn ą , k tó ra  u s iłu je  w yja» - 
n ió  budowę i  rozw ó j spo łeczeństw a za pomocą w łaściwo®" 
c i  środow iska g e o g ra ficzn e g o .

Towarzysz S ta l in  w g łę b o k i,  naukowy sposobywyjaś
n i ł  rz e c z y w is tą  r o lę ,  ja k ą  środow isko g e o g ra ficzn e  
grywa w rozw o ju  spo łeczeństw a. Środow isko g e o g ra fia  <— 
ne s ta n o w i jeden z n iezbędnych i  s ta le  d z ia ła ją c y c h  ^  
warunków m a te ria ln e g o  ż y c ia  spo łeczeństw a, je s t  
nak stosunkowo n iezm ienne, s ta łe j  n a tu ra ln e  je go  T>rz 
miany w n ieo o  znaczn ie jszym  z a k re s ie  odbywają s ię  
p rz e s trz e n i dz i-s ią tków  ty s ię c y  i  m ilio n ó w  l a t ,  zasad
n ic z e  zaś przem iany w u s t r o ju  społecznym dokonują  s i |  
znacznie s z y b c ie j,  w c ią gu  ty s ię c y ,  a nawet s e te k  is. •
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Przyczyny, de cydu jące j o zm ian ie  i  rozw o ju  spo łeczeń
stwa.

F ak ty  s tw ie rd z a ją ,  że w warunkach tego samego ś ro 
dowiska g e og ra ficzn eg o  i s t n i a ł y  różne form y spo łeczne , 
^o^samo bezchmurne n iebo  b łę k i t n ia ło  i  to  samo s ło ńce  
ś w ie c iło  na-d G rec ją  w o k re s ie  P e ryk le sa  oraz nad G reo- 
H  w czasach j e j  upadku*

"W c ią g u  trz e c h  ty s ię c y  l a t  zd ą ży ły  w E urop ie  p rze 
minąć je de n  p© drugim  t r z y  różne u s t ro je  sp o łe czn e j 
¿ - t r ó j w sp ó ln o ty  p ie rw o tn e j,  u s t r ó j  n ie w o ln ic z y , u s t r ó j  
¿eudalny, a we w schodn ie j c z ę ś c i Europy, w ZSRR p rze 
m inęły ju ż  nawet c z te ry  u s t r o je  spo łeczne . Tymczasem 
; c iągu  tego okresu w a runk i g e o g ra ficzn e  w E urop ie  a lb o  
^ p e łn ie  s ię  n ie  z m ie n iły ,  a lb o  te ż  z m ie n iły  s ię  ta k  
N ieznaczn ie , ż® g e o g ra f ia  n ie  uważa nawet za po trzebne 
Ujmować s ię  tym . . .

S tąd je dn ak  w yn ika , że środow isko g e o g ra fic zn e  n ie  
może byó główną p rzyczyną , d e c y d u j ą c ą  p rz y 
czyną rozw o ju  spo łecznego, gdyż to .  co n ie  u le g a  p ra -  
wie  żadnym zmianom w c ią gu  d z ie s ią tk ó w  ty s ię c y  l a t ,  n ie  

byó główną przyczyną  ro żw o ju  te g o , co u lega  zasad
niczym zmianom w c ią g u  se te k  l a t " .  x /

Oddziaływan i e spo łeczeństwa n a p rz y ro d g

*

i B u rź u a z y jn i so c jo lo g o w ie  s z k o ły  g e o g ra fic z n e j t r a k -  
spo łeczeństw o ja ko  coś b ie rn e g o  poddanego je d y n ie  

^sia ła n iu  środow iska  geog ra ficznego .. J e s t to  jednakże 
¿ g run tu  fa łs z y w y  obraz wzajemnego stosunku nomiędzy 
Połeozeństwem a p rzy ro d ą . S tosunek spo łeczeństw a do 

*y2yrody u le g a  h is te ryczn ym  przemianom wraz z rozwojem 
Poręcznych s i ł  w ytw órczych.

■p W o d ró ż n ie n iu  od z w ie rz ą t, c z ło w ie k  spo łeczny n ie  
^W ystosowuje s ię  p o p ro s tu  do p rz y ro d y , .do środow iska 
^ g r a f ic z n e g o ,  le c z  poprzez p ro d u kc je  dostosowuje p rzy- 
A aę ¿o s ie b ie ,  do swych p o trz e b . Społeczeństwo lu d z k ie  
nfconuj e s ta ły c h  przeobrażeń w o ta c z a ją c e j go p rz y ro -  
Z le » zmusza ją  do s łu ż e n ia  oraz panuje nad n i l

^  J .S ta lin .  Zagadnienia len in izm u."K siążka i  Wiedza" 
1951, s t r . 688.
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R o zw ija ją c  p ro du kc je  spo łeczną , lu d z ie  naw adn ia ją  
p u s tyn ie ^  z m ie n ia ją  n a tu ra ln ą  u ro dza jn ość  g le b y , łą c z ą  
kana łam i r z e k i ,  morzą i  oceany, przenoszą z lą d u  na 
lą d  g a tu n k i r o ś l in n e “"! zw ie rzę ce , dokonują w gatunkach 
ro ś lin n y c h  i  zw ie rzęcych  zm ian, odpow iadających ic h  
potrzebom i  celonu ludzkość  p rze ch o d z i od w yko rzys ta 
n ia  je d n e j p o s ta c i e n e rg i i  do in n e j ,  podporządkowując 
swej w ła d z y 'c o ra z  to  nowe s i ł y  p rz y ro d y , Od k o rz y s ta 
n ia  z s i ł y  oswojonych z y /ie rzą t spo łeczeństw o p rz e s z łe  
do używania s i ł y  w ia t ru ,  wody, p a ry , e le k try c z n o ś c i.  
Obecnie jes teśm y w p rzededn iu  na jw iększego ze w szys t
k ic h  przew rotów  te ch n iczn ych  -  w y k o rz y s ta n ia  e n e rg i i  
ją d ra  atomowego do celów  p ro d u k c ji .  W ykorzystan ie  w 
szerok im  z a k re s ie  e n e rg ii atomowej do oelów pokojowych 
m ożliwe je s t  je d y n ie  w warunkach s o c ja liz m u ,

Rozwój s i ł  w ytwórczych spo łeczeństw a sp ra w ia , że 
s ła b n ie  za leżność p ro d u k c ji od występowania lu b  b raku  
w danej m ie jsco w o śc i ta k ic h  czy in n y c h  bogactw n a tu ra l
nych, Już k a p ita l iz m , 'k tó re g o  c h a ra k te ry z u je  ekspans ja  
św iatow a, ryn e k  św ia tow y, m iędzynarodowy k a p i t a l is t y c z 
ny p o d z ia ł \p ra cy , u ja rz m ie n ie  ludów k o lo n ia ln y c h , od-^ 
dawna w yszedł poza lo k a ln e  g e o g ra ficzn e  w a runk i rozw o ju  
przem ysłu . W szelk ie  dostępne mu cz ę ś c i g lo b u  z ie m sk ie 
go im p e r ia lis ty c z n y  k a p ita l iz m  u c z y n i ł  terenem swej 
łu p ie ż c z e j e k s p lo a ta c j i .  Tak w ięc przem ysł baw e łn iany 
A n g l i i  ro z w in ą ł s ię  na ba z ie  im p o rtu  bawełny in d y js 
k ie j  i  e g ip s k ie j,  k t ó r e j  uprawa odbywa s ię  kosztem 
p ó łn ie w o ln ic z e j p racy  k o lo n ia ln e j.  H iszpańską, czy ma
la  js k ą  rudę że lazną  p rz e ra b ia ją  zak ład y  przemysłowe _ _ 
A n g l i i ,  in d o n e zy jską  ropę naftow ą oraz ropę k ra jó w  B li^ -d  
k ie g o  Wschodu z a g a rn ę li im p e r ia l iś c i  Stanów Z jednoczeń?0 
A n g l i i ,  H o la n d ii i  wywożą ją  da leko poza g ra n ice  Indo
n e z j i  i  k ra jó w  B lis k ie g o  Wschodu, D z ię k i w y n a le z ie n iu  
sposobu w ytw arzan ia  syn te tycznego  kauczuku i  benzyny 
zm a la ła  za leżność ic h  p ro d u k c ji od p o s ia d a n ia  r o ś l in  
kauczukoda jnych i  pokładów ro p y . P rodukc ja  mas p la s 
tyczn ych  oraz s z e ro k ie  ic h  w ykorzystyw an ie  do wytwarza
n ia  w ie lu  przedm iotów , m iędzy in nym i i  n a rz ę d z i pracy« 
p rz y c z y n iły  s ię  rów n ież  do pow iększen ia  zakresu ź ró d e ł 
surowców i  -zm n ie jszy ły  za leżność p ro d u k c ji od natural
nych ź ró d e ł surowców m ie jscow ych.

S ka la  oraz c h a ra k te r o d d z ia ływ a n ia  spo łeczeństw a 
środow isko g e o g ra ficzn e  u le g a ją  zmianom w z a le ż n o ś c i 
od s topn ia , h is to ry c z n e g o  ro zw o ju  spo łeczeństw a, od ro z 
w o ju  s i ł  w ytw órczych, o d . ch a ra k te ru  u s t r o ju  ¿¿yałeozne— 
go«

Z c h w ilą  l ik w id a c j i  k a p ita liz m u  m ie jsce  rabunkowego 
m arnotrawstwa bogactw n a tu ra ln y c h  za jm uje planowe wyko
rz y s ty w a n ie  ic h  na p o trz e b y  lu du  pracu jącego p rzez spo-

A
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łeczeństw o s o c ja l is ty c z n e .  D z ię k i w y k o rz y s ta n iu  n ie z m ie r
n ie  boga tych  zasobów swej p rzy ro d y , Związek R a d z ie ck i w 
o p a rc iu  o d y k ta tu rę  k la s y  ro b o tn ic z e j oraz s o c ja l is t y c z 
ny sp o só b ^p ro d u kc ji p r z e k s z ta łc i ł  s ię  w c ią g u  n ie z m ie r
n ie  k ró tk ie g o  czasu z k r a ju  zacofanego pod względem 
tech n iczn o  «=> ekonomicznym, w mocarstwo przemysłowe p ie rw 
szego rzę d u , w k r a j  o najwyższym tem pie ro zw o ju  ekono
mio znegoo

Różnorodność bogactw n a tu ra ln y c h  Związku R a d z ie ck ie 
go n ie w ą tp liw ie  w yw arła  i  na d a l w yw iera k o rz y s tn y  wpływ 
ha ro z w o j jego  s i ł  wytwóroz70h, W wygłoszonym w 1931 ro 
ku przem ów ieniu M0 zadan iach d z ia ła c z y  gospodarczych*' 
tj* W, S ta l in  m ów ił, że d© ro zw o ju  g o sp o d a rk i:

"Px»zed® w szystk im  po trzebne  są dos ta teczne  b o — 
S a o t w a  n a t u r a l n e  w k r a ju :  ruda  że lazna , 
wę g ie l .  ropa  na ftow a , zboże, bawełna. Czy is t n ie ją  one 
h nas f  I s t n ie ją ,  J e s t io h  u nas w ię c e j n iż  w ja k im k o l
w iek innym k r a ju .  Weźmy choc iażby U ra l,  k tó r y  je s t  ta k im  
skup isk iem  bogactw, jak ieg® . n ie  można zna leźć  w żadnym 
innym k r a ju .  Ruda, w ę g ie l,  ropa na ftow a , zboże -  ozegoź 
to  n ie  ma na U ra lu  S J e s t w naszym k r a ju  w szys tko ,z  wy
ją tk ie m  może kauczuku, A l«  za ro k  -  dwa będziemy mieć do 
d y s p o z y c ji rów n ież  i  ka u czu k ," x /"O d  t e j  s tro n y ”, od s t r o 
ny bogactw n a tu ra ln y c h  jes teśm y c a łk o w ic ie  zabezpiecze
n i w x x /

B y łoby je dn ak  poważnym błędem tłum aczyć s z y b k i r o z -  
woj s i ł  w ytw órczych ZSRR je d y n ie  / lu b  g łó w n ie / k o rz y s t
nymi warunkami p rz y ro d n ic z y m i. Te same bogactwa n a tu ry  
i s t n ia ł y  także  w dawnej R o s j i ,  Jednakże n ie  t y lk o  nie; 
wykorzystywano io h ,  l e c i  b y ły  one nawet mało znane, lu b  
Wogól# n ie  zbadane. D op ie ro  w warunkach u s t r o ju  ra d z ie c 
kiego po ra z  p ie rw szy  zorganizowano na w ie lk ą  s k a lę  i  
w sposób planowy badania naukowe w nętrza  z ie m i na o lb rz y 
mim obszarze naszego k r a ju .  D opiero  w epoce ra d z ie c k ie j

To przew idyw anie Towarzysza S ta l in a  c a łk o w ic ie  s n e ł-  
n i ło  s ię .  Obecnie zapewnione je s t  za o p a trze n ie  ZSRR 
w kauczuk. Gdy je szcze  w 1928 r ,  im portow a ło  s ię  100# 
używanego w k r a ju  kauczuku, ju ż  w 1937 r ,  76 ,1# kau
czuku produkowano w ZSRR, /P o r ,  In fo rm a to r  HK ra je  
ś w ia ta " ,  1946, wyd, ro s ,  s t r , l 4 0

J . S ta l in :  Zagadnien ia  le n in iz m u , "K s ią żka  i  Wiedza 
1931, s t r ,4 1 ,6 .-
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narody ZSRR naprawdę d o w ie d z ia ły  s ię ,  Jak w ie lk ie ,  ja k  
n ie z lic z o n e  skarby  k r y ją  s ię  we w nętrzu  nasze j ziem io 
Bogactwa n a tu ra ln e  R o s j i ,  same w sob ie  z a w ie ra ły  je 
d yn ie  możliwość szybk iego  rozw o ju  ekonomicznego0 W wa
runkach dawnej R o s j i ,  z j e j  pó łpańszczyźn ianym i p rze 
ży tka m i, z caratem , z ra b u s ia m i k a p ita l is ty c z n y m i,  
m ożliwość ta  n ie  mogła zm ien ić  s ię  w rzeczyw istość«, 
S ta ła  s ię  ona rz e c z y w is to ś c ią  do p ie ro  w warunkach ra 
d z ie c k ie g o  u s t r o ju  s o c ja lis ty c z n e g o «

Państwo ra d z ie c k ie  oddało na s łużbę  narodu n iezm ie 
rzone bogactwa z łó ż  m in e ra ln ych  Uralu,* S y b e r i i ,  Środ
kowej A z j i ,  na p o łu d n ie  za kołem podbiegunowym pó łnoc
nym* Według p lanu  s o c ja lis ty c z n e g o  państwa ra d z ie c k ie 
go, pod k ie row nictw em  p a r t i i  b o ls z e w ic k ie j w o k o lic a c h  
g ó ra k ic h  i  w s tepach , wśród d z ie w iczych  lasów  i  niema*- 
na p u s ty n ia c h  wybudowane z o s ta ły  nowe m ia s ta  i  osied la# 
nowe p rz e d s ię b io rs tw a  -  k o p a ln ie , f a b r y k i ,  zakłady« 2a 
czasów w ładzy ra d z ie c k ie j ro ln ic tw o  p rze sun ę ło  s ię  da
le k o  na pó łnoc* Na U ra l,  S yb e rię , D a le k i Wschód, do 
A z j i  Środkowej p rz e n ie s io n o  w ie le  r o ś l in  uprawnych, 
k tó re  poprzedn io  upraw iane b y ły  je d y n ie  w s t r e f ie  cen
t r a ln e j  lu b  na p o łu d n iu  e u ro p e js k ie j c z ę ś c i k ra ju *  
W spania ły s ta lin o w s k i p la n  w a lk i z posuchą, oraz w a l
ka o zapew nienie s ta ły c h  u rodza jów  poprzez zak ładan ie  
w obszarach stepowe -  le śn ych  i  stepowych ochronnych 
pasów le śn ych , z b io rn ik ó w  wody« ja k  rów n ież  stosowani® 
w r o ln ic tw ie  w s z y s tk ic h  o s ią g n ię ć  n a u k i a g ro b io lo g io ® - 
n e j -  to  wszystko s ta n o w i rę ko jm ię  praw id łow ego p rze 
o b raże n ia  p rzy ro d y , podporządkowania j e j  s i ł  w ładzy 
spo łeczeństw a w jeszcze  b a rd z ie j n iż  do tąd  ro z le g ły m  
z a k re s ie . Tego ro d z a ju  p la n  mógł być p o d ję ty  je d y n ie  
w w a ru n ka ch .so c ja lizm u . Jego wykonanie n ie  ty lk o  po
w iększy u rodza jność  p ó l,  n ie  ty lk o  u c h ro n i od w yo ze r-o 
p a n ia  i  popraw i ja ko ść  g le b y , le c z  także  spowoduje 
nę k lim a tu .  Budowa o lb rz y m ic h  e le k tro w n i wodnych na. 
dze je s t  dowodem, że w m iarę r e a l i z a c j i  stopniowego 
p rzechodzen ia  od s o c ja liz m u  do komunizmu coraz wspa
n ia ls z e  s ta ją  s ię  p la n y  i  ooraz le psza  je s t  p ra k ty k a  
w d z ie d z in ie  podporządkow an i^spo łeczeńs tw u  s i ł  p rzy 
rody*

H yd ro teo hn icy  ra d z ie c c y  p ra c u ją  nad u rz e c z y w is tn ia 
niem w span ia łych  planów zmiany k ie ru n k u  b ie g u  w ie lk ic h  
rz e k  s y b e ry js k ic h . Oh i  J e n is ie j pop łyną na p o łu d n io 
wy -  zachódj potężne wody ty c h  rz e k  zostaną w y z y s k a *  
do p ro d u k c ji e n e rg ii  e le k try c z n e j,  do naw odnien ia

Eustynnyoh o k o lic  A z j i  ś rodkow e j, bardzo słonecznych# 
eoz odczuwających brak- w i lg o c i*  Wzdłuż nowego k o ry ta  

ty c h  rz e k  powstaną nowe o ś ro d k i fa b ryczn e  -  przem ysło -

A
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we. bogate o k rę g i r o ln ic z e „ Współczesny poziom n a u k i 
i  te o h n ik i um o ż liw ia  w p e łn i r e a l iz a c ję  ty c h  p ro je k 
towo

W te n  sposób w warunkach s o c ja liz m u  odbywają s ie  
planowe p rze o b ra że n ia  środow iska g e o g ra ficzn e g o ; 
zmiana b iegu  rz e k , g le b y , j e j  u ro d z a jn o ś c i,  k lim a tu ,  
a nawet u k s z ta łto w a n ia  pow ierzchn io  W warunkach so
c ja liz m u , gdy lu d z ie  s t a l i  s ię  gospodarzam i w łasnych 
stosunków społecznych« s ta ją  s ię  rów n ież  naprawdę 
w ładcam i potężnych s i ł  przyrody«

Sukcesy w rozw o ju  gospodarczym i  k u ltu ra ln y m  Związ
ku R adzieck iego  zw łaszcza jego  leresowyeh re p u b lik  
wschodnich, druzgocą d o szczę tn ie  im p e r ia lis ty c z n e  
te o r ie  g e o g ra fic z n e , k tó re  w ła śc iw o śc ia m i środow iska 
geog ra ficznego  tłum aczą współczesne za co fa n ie  ekono
miczne i  k u ltu ra ln e  k ra jó w  k o lo n ia ln y c h «

Na p rz e s trz e n i o s ta tn ic h  dwóch -  t rz e c h  wieków, 
N a jpow ażn ie jszą  p rzyczyną  za co fa n ia  ekonomicznego i  
k u ltu ra ln e g o  k ra jó w  W schodu- I n d i i ,  In d o n e z ji,  Po
l i n e z j i ,  Ira n u , E g ip tu  i  in nych  -  b y ł u c is k  k o lo n ia l
ny i  p ó łk o lo n ia ln y ,  rabunkowa gospodarka prowadzona 
w ty o h  k ra ja c h  p rzez m e tro p o lie  k a p ita l is ty c z n e ,

"Dwa fa k ty  -  p isze  Palm D u tt -  wysuwają s ię  na czo
ło  obecnego p o ło ż e n ia  I n d i i ,  Jednym je s t  bogactwo 
I n d i i ,  o b f i te  zasoby n a tu ra ln e , dob roby t p o te n c ja ln y  
dostępny n ie  ty lk o  d la  w spółczesnych, a le  i  p rzysz 
ły c h  pokoleń« Drugim -  je s t  nędza I n d i i  -  nędza p rzy 
t ła c z a ją c e j w ię k s z o ś c i n a ro d u ,"  x /

Postęp ekonomiczny i  k u l tu r a ln y  k ra jó w  k a p i t a l is t y c  
nych odbywał s ię  kosztem u ja rz m ie n ia , b e s t ia ls k ie g o  
wyzysku i  w yczerpan ia  k o lo n ii«  Wyzysk k o lo n i i  s ta n o w i 
obecnie jedno ze ź ró d e ł s i ł y  państw im p e r ia lis ty o .y -  
^ c h «  Im p e ria liz m  s z tu c z n ie  pow strzym uje , hamuje r o z -  
wój kra jow ego przem ysłu c ię ż k ie g o  w k ra ja c h  k o lo n ia l -  
hyoh, u trw a la  w n ic h  p ra s ta re  form y ekonomiczne i  in 
s ty tu c je  p o lity c z n e «

K ie dy  In d ie  i  In d o n e z ja  c a łk o w ic ie  zrzucą  jarzm o 
im p e ria liz m u  i  s taną s ię  k ra ja m i o p e łn e j w o ln o ś c i n o - 
p ity c z n e j i  ekonom icznej, w tedy zadem onstru ją , ja k  w y- 
3o k i ro zw ó j w ty c h  samych warunkach g e o g ra fic zn ych  ■no- 
&ą osiągnąć k ra je  n ie p o d le g łe «

Naród c h iń s k i z parką kom unistyczną na cze le  s rz u -  
° i ł  ju ż  jarzm o im p e ria liz m u , w prow adził w swym k r a ju  
u s t ró j d y k ta tu ry  de m okra c ji ludowej« p o d ją ł r e a l iz a c ję  
-rewolucyjnego p rze o b ra że n ia  ekonom ik i, z pogodzeniem

Z«**

V  Palm D u tt :  In d ie  d z is ie js z e «  C z y te ln ik  1951, s tr« 3 9
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przeprowadza a n ty fe u d a ln ą  re fo rm ę ro lną «  Czas n a jb l i# "  
szy  pokaże, ja k  niezwykły ro z k w it  ekonom iczny, ja k  
w szechstronne wyzyskanie bogactw p rz y ro d n ic z y c h  k ra ju  
może zapewnić sob ie  wyzwolony naród c h iń s k i.

K ie run ek  g e o g ra fic z n y  w s o c jo lo g i i  i  h i s t o r io g r a f ią  
u s i łu je  wszczepić narodom ko lo n ia ln ym  p rzekonan ie  © ko** 
n ie c z n o s c i pogodzenia s ię  z ic h  n iew o ln iczym  lo « e » # 
k tó r y  skazu je  je  na b ie rn o ś ć . K ie run ek  te n  dąży do 
u s p ra w ie d liw ie n ia  n i® w o li k o lo n ia ln e j,  u s i łu je  uw o ln i*  
mocarstwa im p e r ia lis ty c z n e  od o d p o w ie d z ia ln o śc i za 
c o fa n ie  k ra jó w  k o lo n ia ln y c h  oraz p rz e rz u c ić  tę  odp©~ 
w ie d z ia ln o á c  na p rzy ro d ę , na środow isko g e o g ra f ic z n a  

Marksizm zdemaskował k łam liw ość  ty c h  tw ie rd z e ń , 
k a z a ł ic h  te o re ty c z n ą  bezpodstawność oraz ic h  re a k c jo "  
ną txseść k lasow ą. K ie  notowane w h i s t o r i i  tempo ro z -  
w o ju  i  ro z k w it  ekonomiczny oraz k u l tu r a ln y  s o c ja l is t y ^  
nych re p u b lik  ra d z ie c k ic h ,  zn a jd u ją cych  s ię  w różnorcd" 
nyoh warunkach p rz y ro d n ic z y c h , w p raktyc®  o b a l i ły  
donaukowe te o r ie  k ie ru n k u  geog ra ficznego  w s o c jo lo g i i  
p o tw ie rd z i ły  w p e łn i prawdziwość m a te r ia liz m u  h is to ry *  
negó, ,

Widzimy w ięc , że środow isko g e o g ra fic zn e  je s f je a - -  y  
nym z n iezbędnych i  s ta ły c h  w a r u n k ó w  mat ©re
negó ż y c ia  spo łeczeństw a. P rzysp iesza  ono b ie g  rozwoju 
spo łecznego, lu b  go opóźn ia . Środow isko g e o g ra ficzn e  
n ie  je s t  jednak  i  n ie  może być s i ł ą  decydującą o ro ż "  
woju społecznym.

P rz y ro s t lu d n o ś c i

Do p o ję c ia  ” w a run k i m a te ria ln e g o  ż y c ia  s p o łe cze n ^ '% ^  
obok środow iska geog ra ficznego  n a le ż y  także przyros 
n o ś c i,  w iększa lu b  m n ie jsza  gęstość z a lu d n ie n ia , 
są niezbędnym elementem warunków m a te ria ln e g o  życie* ^  y 
łe czeń s tw a , Bez pewnej m in im a ln e j i l o ś c i  lu d z i  nienio21 
we je s t  m a te r ia ln e  życ ie  spo łeczeństw a

K ry ty k a  t e o r i i  b u rżu a zy jn ych , do tyczących znaczę113'"' 
p rz y ro s tu  lu d n o ś c i d la  ro zw o ju  spo łeczeństw a

Czy p rz y ro s t  lu d n o ś c i n ie  je s t  główną, s i ł ą ,  k tó re

A
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^  c h a ra k te r u s t r o ju  społecznego i  rozw ó j spo łeczeństw a  ? 
, s B u rż u a z y jn i so c jo lo g o w ie  i  ekonom iści -  zw o le n n icy  
pe runku  b io lo g ic z n e g o  -  u s i łu ją  doszukać s ię  w p rz y ro ś -  
'le  lu d n o ś c i k lu c z a  do z ro zu m ie n ia  praw i  s i ł  napędo- 
•^oh ż y c ia  społecznego,, Zdaniem np9 bu rżuazy jnego soc
jo loga a n g ie ls k ie g o  XIX w0 S p e n c e r a , "  p rz y ro s t  
,'Udności p rze z  powodowanie zmian w warunkach e g z y s te n c ji 
.'-’’I z i ,  zmusza ic h  do p rzys to so w a n ia  s ię  w nowy sposób do 
taczającego środow iska , do zmiany porządku spo łecznego*

„ F rancu sk i s o c jo lo g  b u rżu a zy jn y  J e a n  S t  e t '  -

a ~

j ą

j..® 1 p iszes "N ie  będzie  b yn a jm n ie j przesadą tw ie rd z e -  
że dem ogra fia  w znaczne j m ierze rz ą d z i życiem  spo*» 

vt3°snym"„
i R o s y js k i h is to r y k  i  s o c jo lo g  b u rżu a zy jn y  M0 K © w 

® w s k  i  w p ra cy  swej "Rozwój ekonomiczny Europy 
ija2ed powstaniem gospoda rk i k a p i ta l is t y c z n e j"  tw ie r d z i ł *  
^'ormy g o sp o d a rk i narodowej n ie  n a s tę p u ją  p© so b ie  w do - 
^ I n e j  k o le jn o ś c i,  le c z  p o d le g a ją  określonem u prawu naił— 
ęjpstwa. W każdym czas ie  i  w każdym k ra ju  na jw ażn ie jszym  
27nnik iem  w io h  e w o lu c ji je s t  p rz y ro s t lu d n o ś c i,  w ię k -  
^  lu b  m n ie jsza  gęstość z a lu d n ie n ia  „ * „ "

* Jak ’w idz im y, zarówno Spencer, ja k  S te tz e l i  Kowalewski 
y P a tru ją  s ię  w p rz y ro ś c ie  lu d n o ś c i podstawowej p ra y o z y - 
y» k tó ra  je s t  d la  spo łeczeństw a bodźcem ro z w o ju '!  popy- 
*^a j e naprzód* P rz y ro s to w i lu d n o ś c i p rz y p is u je  s ię  p rz y -

decydu jący  wpływ także  na samą s t ru k tu rę  spo łeczeństw a 
w  la n i  re p re z e n ta n c i s o c jo lo g i i  b u rź u a z y jn e j, uważają© 
°wnież p rz y ro s t  lu d n o ś c i za c zyn n ik  decydu jący , t r a k tu  

jednak , ja ko  s i ł ę  hamującą rozw ó j spo łeczeństw a* C i 
u fo lo g o w ie  i  ekonom iści u s i łu ją  nadmiernym p rzyro s te m  
Jedność i  tłum acz yó p rze c iw ie ń s tw a  k a p ita liz m u , w zro s t 
y t^ p e ry z a c ji,  b e z ro b o c ia , w o jny i  inne  niedom agania ka=» 
■‘•ta lizm u .

i  v^aR* na p rz y k ła d , ekonom ista a n g ie ls k i 
i, Początku XIX w9, p a s to r  M a 1 t  h u s 
koiawo” ? w m yśl k tó re g o  p rz y ro s t  lu d n o ś c i odbywa s ię  j& -  

według postępu geometrycznego* a i lo ś ó  środków 
^ -■ y s te n o ji ro ś n ie  za ledw ie  w s k a l i  postępu a ry  t  mety o.s- 
<H§°e W tym "b ra ku  p r o p o r c j i ” m iędzy p rzyros tem  ludnoś~ 
c l  a wzrostem  środków do ż y c ia *  M althus u p a try w a ł przy«* 
k ; 11? g ło d u , nędzy, b e z ro b o c ia  oraz in n ych  p la g  lu d «  '
' ą®Ującego„
* k s ią żka  M a lthusa  "Prawo lu d n o ś c i"  uka za ła  s ię  w 1 .7 9 8

to k u  p rze w ro tu  przemysłowego w A n g l i i ,  zd r ‘ odbywał 
UJ gwałtowny pro» s .ru jn o w a n ia  rze m ie ś ln ikó w , w z ra s ta ła  

b e z ro b o c ie , a w fa b ryka ch  i  zakładach p rzem ysło
wi R o b o tn icy  s ta n o w il i  p rzedm io t wyzysku* 
k s ią ż k a  M althusa ostrzem  swym skierow ana b y ła  p rz e -

końca X V I I I  
proklam ow ał
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ciw  r e w o lu c j i  f ra n c u s k ie j l a t  1789 — 1794, a zarazem 
s łu ż y ła  in te re so m  b u rż u a z ji a n g ie ls k ie j ,  w yraża jąc 
o b łu d n ie  w słowach w sp ó łczuc ie  d la  uciskanych,* w $Erak- 
ty c e  M althus " te o re ty c z n ie ”  u s p ra w ie d liw ia ł w z ra s ta ją 
cą nędzę i  be z rob oc ie  w A n g l i i*  U s iło w a ł on u w o ln ió  
k a p ita l iz m  od o d p o w ie d z ia ln o śc i za nędzę i  be z ro b o c ie , 
przerzucając odpow iedz ia lność na p rzyrodę*

"C z ło w ie k , k tó r y  z ja w i ł  s ię  na św ie c ie  za ję tym  ju ż  
p rzez  in n ych  lu d z i  -  p is a ł  M a lthus -  j e ś l i  n ie  o t r z y 
mał od ro d z icó w  środków d© ż y c ia , na k tó re  ma prawo 
l i o z y ć (i  j e ś l i  spo łeczeństw u n ie  po trzeb na  je s t  jego  
p ra c a , 'n ie  ma żadnego p r a w a  domagać s ię  ja k ie 
go ko lw ie k  w yżyw ien ia , albowiem  je s t  na tym św ie c ie  
zu p e łn ie  zbędny* N ie ma d la  n iego  n a k ry c ia  na w ie lk i  ' 
u c z c ie  p rzy ro dy* P rzyroda kaź© mu o d e jść  i  j e ś l i  n ie  
ud a je  s ię  mu zdobyć w sp ó łczu c ia  k tó re g o ś  z u c z tu ją 
cych, sama podejm uje k r o k i ,  by. nakaz j e j  z o s ta ł wy
konany” *

M althu« w yg ła sza ł obłudne k a za n ia , w k tó ry c h  g ło 
s i ł  $ "wstrzym ywanie s ię "  mas .p ra cu ją cych  od małżeństw«’ 
i  ro d ze n ia  d z ie o i.  jako /'jedynego  środka wybaw ienia od 
nędzy i  bezroboc ia *

Reakcyjną te o r ię  M althusa poddał druzgocące j k r y ty 
ce Marks w- " K a p i ta le, ł* "-W ie lk ie  w ra żen ie , ja k ie  wywo
ła ł»  -  p is a ł,  Marks o ks ią żce  M althusa -  zawdzięcza ta  
b ro szu ra  je d y n ie  in te re so m  p a rty jn ym  * *.* "Zasada lud** 
nościowa" Wypracowana stopn iow o w o iągu  X V I I I  s t u l e c i  
a potem h a ła ś l iw ie  o trą b io n a -w  czas ie  w ie lk ie g o  k ry z y 
su społecznego ja ko  niezawodna o d tru tk a  p rze c iw  nauko® 
Condorcota i  in *  z o s ta ła  ra d o śn ie  pow itana p rzez an
g ie ls k ą  o l ig a r c h ię ,  k tó ra  u j r z a ła  w n ie j  doskonałe na
rz ę d z ie  do wyrwania z ko rze n ia m i w s z e lk ic h  zachcianek 
zm ie rza ją cych  ku postępow i lu d z k o ś c i" ,  x /

Marks u d o w o d n ił, że w warunkach k a p ita liz m u  b u rż u - 
a z ja  w y k o rz y s tu je  rozw ó j s i ł  w ytw órczych, postęp  tech
n ic z n y  p rzec iw ko  robo tn ikom , że tow arzyszy temu w yp i® -^  
ra n ie 'ro b o tn ik ó w  z p ro d u k c ji*  Skutkiem  tego je s t  wzg-1* 
ne p rz e lu d n ie n ie , o lb rzym ia  a rm ia  rezerwowa,, a rm ia  beż-^ 
ro b o tn ych . Zw olenn icy M althusa p rz e d s ta w ia ją  to  w zg l?,J- 
ne p rz e lu d n ie n ie , ja ko  bezwzględne, stanow iące rze ko 
mo prawo p rzy ro d y* .

Rozwój s i ł  wytwórczych w XIX i  XX s tu le c iu  św iadcy/ 
o tym, że wbrew ta k  zwanemu"prawu" M althusa, s i ł y  wyt
wórcze i  bogactwo społeczne rosną  s z y b c ie j n iż  l ic z b «

x /  K .M arks : " K a p i ta ł" ,  t , I .w y d *  "K s ią żka  i  Wiedza 19?° 
s e665„

A
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lu d n o ś c i, Owooe ro s n ą c e j, w y tw ó rcze j s i ł y  p ra cy  p rz y -  
wlaszcza  sob ie  jednak b u rż u a z ja 0 Przyczyny"'nędzy"m as, 
Przyczyny b e z ro b o c ia , ¿głodu k r y ją  s ię  p rz e to  w s y s t# -  
^ ie  k a p ita liz m u , a n ie  w prawach przyrody,,

Mimo, że te o r ia  M althusa z o s ta ła  ju ż  oddawna oba lo» 
p rzez ż y c ie  i  p ra k ty k ę , ideo logow i®  b u rż u a z ji im— 

P ę ria lis ty o fe n e j k o rz y s ta ją  z n ie j  na da l d la  uspraw ied
l iw ie n ia  sp rze czn o śc i i  b o lą cze k  k a p ita liz m u , a nawet 
^ la  u za sa d n ie n ia  im p e r ia l is ty c z n e j p o l i t y k i  e k s p a n s ji 
^ g ra n ic z n e j o Na g ru n c ie  amerykańskim te o r ie  neom al- 
Juz jańsk ie  p rz y b ra ły  form y jeszoze  b a rd z ie j cyn iczne  
1 odrażająceo

W ro ku  1948 uka za ła  s ię  k s ią ż k a  fa s z y s ty  W i l i "  
J a  Y o g t  a “ Droga ra tu n k u ” « Yogt p isze  i "L u d z - 
JJśó z n a la z ła  s ię  w tru d n e j s y tu a c ji«  Musimy to  z rozu 
mieć i  zan iechać skarg  na system y ekonomiczne, pogodę, 
niepowodzenia i  n ie c z u ły c h  św iętych« Będzie to  po czą t
kiem m ądrości i  pierwszym krok iem  w nasze j d a le k ie j 
p łodzę. Drugim krok iem  powinno być zm n ie jszen ie  l i c z 
by urodzeń i  od tw orzen ie  zasobów p rz y ro d y ” . Yogt oświad- 
“2a t że zasoby p rzy ro d y  są og ran iczone , a l ic z b a  u ro 
j e ń  je s t  nadmierna« Jeden z ro z d z ia łó w  jego k s ią ż k i  
? °s i t y t u ł  “ Nadmiar Amerykanów” » Spośród 145 m ilio n ó w  
ludnośc i A m eryk i, -  p isze  Vogt -  45 m ilio n ó w  je s t  zbęd
nych. N ie w u c is k u  im p e r ia lis ty c z n y m  le c z  w p rz e lu d n ie 
niu d o p a tru je  s ię  Yogt ź ró d ła  n ie d o l i  Chin. w o k re s ie , 
fuy gospodarował tam im p e r ia liz m  amerykański« 
N a js t ra s z n ie js z ą  tra g e d ią  -  p is z e  " lu d o ż e rc a ” Yogt -  
?yłoby obecnie d la  Chin. zm n ie jsze n ie  ś m ie r te ln o ś c i 
lu d n o śc i. Głód w Chinach je s t ,  bodaj n ie  ty lk o  pożąda- 
%  je s t  nawet k o n ie c z n y .”

.Y og t uważa, że Europa je s t  także p rze lu d n io n a , Yogt 
Uleoa Amerykanom, aby ja ko  warunek d o s ta rc z e n ia  ta k  

J?unej "pomooy” na podstaw ie "p la n u  M a rs h a lla ”  p o s ta -  
^ i l i  k ra jom  eu rop e jsk im  żądanie z rze cze n ia  s ię  suwe
renności narodowej oraz p o d ję c ia  środków w o e lu  zredu
kowania l io z b y  u rodzeń, przeprow adzenia s t e r y l iz a c j i«
0r  n a jb a rd z ie j zaś pożądany sposób zm n ie jsze n ia  lu d n o ś - 

Yogt oraz a u to r  przedmowy do jego  k s ią ż k i ,  f in a n 
s is ta  am erykański i  rz e c z n ik  w c jny  atomowej B a — 
w.u c h , uważają w ojny i  ep idem ie . Tak oto p rz e d s ta -  
&iu  s ię  obecnie te o r ia  M althusa w s łu ż b ie  im p e r ia l iz -  iÖl\i am erykańskiego.
i  S k ra jna  re a ko y jn o ść .id e o lo g ó w  b u rż u a z ji am erykańsk ie j 
 ̂ s z a r ła ta ń s two ic h ” t e o r i i "  wychodzą szcze g ó ln ie  na 

zaczyna ją  s ię  ic h  s k a rg i na to ,  że w innych  
¿ u ja c h  ludność ro ś n ie  s z y b c ie j n iż  w U .S .A . Tak w ięc , 

P rzyk ła d  s ługus am erykańskie j b u rż u a z ji im p e r ia lis m
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ty c z n e j,  L a n d i s  w duchu fa s z y s to w s k ic h  geo- 
p o lity k ó w  i  ra s is tó w  w o ła  o n ie b e zp ie cze ń s tw ie  grożą
cym TJ.S.A. ze s tro n y  ta k  zwanych "p ło d n ych  ludów ". 
Obłudne lam enty o n ie b e zp ie cze ń s tw ie  te  s tro n y  "ludów  
n a jb a rd z ie j p łodnych" są im p e r ia lis ty c z n ą  zas łona  dym“” 
ną, k tó r e j  zadaniem je s t  u k ry c ie  bandyck ich  planów 
W all -  S t r e e t 'u j  są to  s ta re  chwyty stosowane przez 
h itle ro w c ó w ,

B u rżu a z ja  im p e r ia lis ty c z n a  w szechstronn ie  wyko
r z y s tu je  " te o r ie  m a ltu z ja ń s k ie "  w swej p o l i ty c e  za grom
n ic z n e j w c e lu  u s p ra w ie d liw ie n ia  p rz e ra ź liw e g o  zacofa
n ia  i  nędzy w k o lo n ia c h . A n g ie ls k i b u rżu a zy jn y  ekono
m is ta  ~ rzeczoznawca W, A n s t  e e p is z e : " Gdzie; 
je s t  in d y js k i  M a lth u s , ' k tó r y  by w y s tą p ił p rzec iw ko  ma 
sowemu p rzychodzen iu  na ś w ia t d z ie c i in d y js k ic h  ru jn u -  
ją o ych  k r a j  ? " W tóru je  mu L ,1 K n o w 1 e s : " In d ie  
są ja k b y  i l u s t r a c ją  t e o r i i  M a lthusa , W zrost j e j  lu d 
n o ś c i p rz y b ie ra  nieprawdopodobne ro z m ia ry , gdy p rz y 
ro s tu  n ie  hamują w o jn y t epidem ie lu b  g łó d " ,

W swej ks ią żce  " In d ie  D z is ie js z e "  Palm D u tt na pod
s ta w ie  o lb rz y m ie j l ic z b y  n ie z b ity c h  fa k tó w  y ro zb i ja  
d o szczę tn ie  te  n e o m a ltu z ja ń sk ie  bzd u ry , k tó ry m i an
g ie ls c y  ekonom iści b u rż u a z y jn i u s i łu ją  u s p ra w ie d liw ić  
s k u tk i trw a jące go  od dwustu l a t  panowania im p e r ia l iz 
mu a n g ie ls k ie g o  w In d ia c h , P ,D u tt d o w ió d ł, że wbrew 
mniemaniu zwolenników M a lthusa , w zros t żywności w 
In d ia c h  przewyższa w z ro s t lu d n o ś c i,  le c z  żywność i  i£ -  
ne dobra d o s ta ją  s ię  g łów n ie  w ręce  im p e r ia lis tó w ,
Z powodu’ z a trw a ż a ją c e j ś m ie r te ln o ś c i p rz y ro s t  ludnoś
c i  w In d ia o h  je s t  znaczn ie  n iż s z y  n iż  w A n g l i i  i  w 
E u ro p ie , A m ia no w ic ie , w obecnej c h w i l i  In d ie  l ic z ą  
399 m ilio n ó w  lu d n o ś c i,  w końcu zaś XVI w, l i c z y ł y  10'. 
m ilio n ó w , A w ięc , w c ią g u  trz e c h  wieków, ludność p o w if11 
s z y ła  s ię  ty lk o  3 ,8  ra z a . Ludność zaś w A n g l i i  i  Walśh 
w y n o s iła  w 1700 ro ku  5 ,1  m il io n a , obecnie zaś dosz ła  
40 ,4  m il io n a ,  c z y l i  w c ią g u  dwóch i  p ó ł w ieku pow ięk5^  
ła  s ię  o ś m io k ro tn ie . Tak to  rozpada s ię  legenda o "nad'’ 
m iernym" p rz y ro ś c ie  z a lu d n ie n ia  w In d ia c h , Rozpada s i?  
także  re a k c y jn a  te o r ia  neom a ltuz jańska . tłum aczące p* ^  
rostem  lu d n o ś c i nędzę mas, g łó d , b e z ro b o c ie , k tó re  ro 
d z i k a p ita l iz m ,  .

W rozw ażaniach zwolenników M althusa , podobnie ja k  
in n y c h  soc jo logów  b u rżu a zy jn ych , k tó rz y  p rz y p is u ją  
ną r o lę  w ż y c iu  ąjpłecznyra p rz y ro s to w i lu d n o ś c i,  n ie  ^  
nawet k r z t y  prawdy, "T e o r ia "  M althusa s łu ż y  je d y n ie  
id e o lo g ic z n ą  osłonę i  u s p ra w ie d liw ie n ie  r e a k c j i  imped-1 
l i s t y c z n e j .

A
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Marksizm -  le n in iz m  o znaczen iu  p rz y ro s tu  lu d n o ś c i 
d la  ro zw o ju  społeczeństwa«

{ .  D z ie ło  J .W .S ta lin a  «0 m a te r ia liz m ie  d ia le k tyczn ym  i  
^ is to ryczn ym " zaw ie ra  g łęboką  i  druzgocąca k ry ty k ę  b u rż u - 
^ y jn y c h  t e o r i i ,  k tó re  tłum aczą  rozw ó j spo łeczeństw a n rzy- 
foścem lu dn ośc i«  Towarzysz S ta l in  w skazu je , że p rz y ro s t 
^Udności sam p rzez s ię  n ie  może o b ja ś n ić  a n i s t r u k tu r y  
społeczeństw a, a n i p rzyczyn y , d la  k tó r e j  -  pow iedzm y,- 
społeczeństwo fe u d a ln e  za s tą p io n e  z o s ta ło  w ła śn ie  prze» 
społeczeństwo k a p ita l is ty c z n e  a n ie  ja k ie k o lw ie k  in n e . 
alaczego po k a p ita l iz m ie  n a s tę p u je  w ła śn ie  s o c ja liz m « ‘

"Gdyby p rz y ro s t lu d n o ś c i b y ł decydującym czynn ik iem  
•rozwoju spo łecznego, to  w iększa gęstość z a lu d n ie n ia  b e z - 
jsrunkowo m usia łaby powołać do ż y c ia  odpow iednio wyższy 

u s t r o ju  społecznego« W rz e c z y w is to ś c i je d n a k  ta k  n ie  
“ est .  Gęstość z a lu d n ie n ia  w Chinach je s t  c z te ry  ra zy  w iek- 

n iż  w Stanach Z jednoczonych Am eryk i, a jednak  Stany 
je d n o czo n e  p rzew yższa ją  C hiny pod względem rozw o ju  stjo-  
; ecznego, w Chinach w ciąż jeszoze  panuje u s t r ó j  na wp<$ł 
jo u d a ln y , gdy tymczasem Stany Zjednoczone dawno ju ż  o s ią g - 
w W  najwyższe s tad ium  k a p ita liz m u «  Gęstość z a lu d n ie n ia /
} B e lg i i  je s t  19 ra z y  w iększa n iż  w Stanach Z jednoczonych 
;  ¿6 ra z y  w iększa n iż  w ZSRR, a jednak Stany Zjednoczone 
^ 3 ewyższają B e lg ię  pod względem ro zw o ju  spo łecznego, w 
^ ró w n a n iu  zaś do ZSRR B e lg ia  p o z o s ta ła  w t y le  o oa,łą 
¿Pokę dz ie jow ą , w B e lg i i  bowiem panu je  u s t r ó j  k a p i t a l is 
t o  zny , gdy tymczasem. .ZSRR z lik w id o w a ł ju ż  k a p ita l iz m  

U s ta n o w ił u s ie b ie  u s t r ó j  s o c ja lis ty c z n y «
Wynika s tą d  -jednak, że p rz y ro s t lu d n o ś c i n ie  je s t  i  

t e może być głównym czynn ik iem  rozw o ju  spo łeczeństw a
‘ ^  Tf /i  11 *ł n rt ' łr w> a»* -urn 1 1 i o «

ile® c y d u j ą c y m  o c h a ra k te rz e '’u s t r o ju  spo łe cz 
no. o o b lic z u  spo łeczeństw a"« x /

>, Towarzysz S ta l in  w sposób g łęboko naukowy o k r e ś l i ł  
^ o c z y w is te  znaczen ie , ja k ie  p rz y ro s t lu d n o ś c i odgrywa 

Rozwoju spo łeczeństw a. P rz y ro s t lu d n o ś c i wpływa n ie -  
J p p l iw ie  na rozw ó j spo łeczeństw a, u ła tw ia  go lu b  opóź- 

n i e je s t  jednak  i  n ie  może być głównym czynn ik iem ,
<o k re ś la  s t ru k tu rę  społeozeńst\va, decyduje o jego

W z a le ż n o ś c i od konkretnych, warunków h is to ry c z n y c h

/
" j . S t a l i n :  Zagadn ien ia  le n in iz m u . "K s ią żka  i  Wiedza. 

1951, s t r . 639»
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p rz y ro s t  lu d n o ś c i,  w iększa lu b  m n ie jsza  gęstość za lud 
n ie n ia ,  noże p rzysp ie sza ć  lu b  opóźniać rozw ó j spo łe 
czeństwa. Gdy p o zo s ta łe  w a run k i są jednakowej od w ięk
s z e j lu b  m n ie js z e j g ę s to ś c i oraz ©d szyb ko śc i przyrostu  
z a lu d n ie n ia  za le ży  w pewnej m ierze potęga m i l i t a r n a  
tego lu b  innego k r a ju ,  m ożliwość opanowania p rzez  n ie 
go nowych ziem, a nawet tempo rozw o ju  ekonomicznego.
Aby,na p rz y k ła d , c a łk o w ic ie  opanować raealieżone.. bogactwa 
S y b e r i i  i  D a lek iego  Wschodu, k ra jom  tym po trze b n y  je s t  . 
znaczny p rz y ro s t lu d n o ś c i,  now iększenie s ię  g ę s to ś c i 
ic h  z a lu d n ie n ia . W warunkacŁ. u s t r o ju  s o c ja lis ty c z n e g o , 
p rz y s p ie s z y  to  je szcze  b a rd z ie j tempo naszego rozw o ju , 
zw iększy ro zm ia r bogactwa narodowego.

W ZSRR, w którym  wszyscy p ra c u ją , w z ro s t lu d n o śc i 
to  p rz y ro s t  l ic z b y  p ra cu ją cych , podstawowej s i ł y  w yt
w ó rc z e j, d la te g o  te ż  u nas p rz y ro s t lu d n o ś c i p rz y s p ie 
sza tempo rozw o ju  naszego spo łeczeństw a.

P rz y ro s t lu d n o ś c i n ie  je s t  b yn a jm n ie j czynn ik iem  
b io lo g ic z n y m , n ieza leżnym  ód warunków spo łecznych ! sam 
on u le g a  p rz y s p ie s z e n iu  lu b  op ó źn ie n iu  z a le ż n ie  oa cha
ra k te ru  u s t r o ju  społecznego oraz szcze b la  jego  rozwoju» 
Marks w "K a p ita le "  u s t a l i ł ,  że z każdym h is to ry c z n ie  
określonym  sposobem p ro d u k c ji związane są jego  w łasne , 
odrębne prawa ludnośc iow e . W warunkach k a p ita liz m u  
tempo rozw o ju  s i ł  w ytw órczych powstrzym uje p rz y ro s t 
lu d n o ś c i,  oddz ia ływ a na n iego  hamująco. W warunkach 
s o c ja liz m u  rozw ój s i ł  w ytwórczych s tan ow i w szechstron
ny bodz iec p rz y ro s tu  lu d n o ś c i.

Wykazał to  w sposób szcze g ó ln ie  d o b itn y  rozw ó j Zwią2"  
ku R adz ieck iego . Według danych z okresu przedwojennego 
Związek R a d z ie c k i z© 1 /0  m ilio n a m i lu d n o ś c i m ia ł p rz y 
ro s t  n a tu ra ln y  w iększy  n iż  c a ła  k a p ita l is ty c z n a  Euro
pa, l ic z ą c a  399 m ilio n ó w  lu d z i .  J e s t to  bezpośredn i 
sku tek  s o c ja lis ty c z n e g o  u s t r o ju  spo łecznego, k tó r y  wy-'' 
z w o l i ł  lu d  p ra c u ją c y  z kryzysów , b e zrob oc ia  i  nędzy.

W przem ów ieniu wygłoszonym w d n iu  1 g ru d n ia  1935 
ku na na ra d z ie  p rzodu jących  kom ba jn is tów  i  ko m b a jn is tę ^  
tow arzysz S ta l in  m ó w iłj "LIowi s ię  te ra z  u nas o g ó ln ie , 
że sy tu a c ja , lu d u  pracu jącego u le g ła  znacznej popraw ie , 
że ż y c ie  s ta ło  s ię  le p sze , w ese lsze . J e s t to  n a tu ra l
n ie  prawda. A le  prow adzi to  do te g o , że ludność z a c z ę li 
rozmnażać s ię  o w ie le  s z y b c ie j n iż  za dawnych czasów* 
ś m ie rte ln o ś ć  zm a la ła , l ic z b a  urodzeń po w iększy ła  s ię ,  
s p rz y ro s t n a tu ra ln y  s t a ł  s ię  bez porównania w iększy* , 
J e s t to  oczyw iśc ie  dobre i  w itam y to  z zadowoleniem0

x /  J .W .S ta lin .  Przemówienie na na ra d z ie  p rzo du ją cych  
b a jn is tó w  i  ko m b a jn is te k  z cz łonkam i KC WKP/b/ i  
1947, s .7 .
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W warunkach u s t r o ju  s o c ja lis ty c z n e g o  p rz y ro s t  lu d 
n o ś c i je s t  znaczn ie  szybszy« co z k o le i  p rz y c z y n ia  
s ię  do p rz y s p ie s z e n ia  rozw o ju  s o c ja l is ty c z n e j p roduk
c j i .

K a p ita liz m  -  re a k c y jn y  system , k tó r y  s t a l  s ię  h a - 
mulcem ro zw o ju  lu d zko śc ią  ju ż  poprzez to  demaskuje 
swą is t o t ę ,  że s ta w ia  zapory w z ro s to w i za lu d n ie n ia »  
"Ludzkość -  p is a ł  E nge ls, -  mogłaby rozmnażać s ię  
s z y b c ie j n iż  to  może byó po trzebne współczesnemu spo» 
łeczeństw u burżuazyjnem u„ J e s t to  d la  nas dodatkową 
podstawą do tw ie rd z e n ia , że bu rżua zy jn e  spo łeczeństw o 
s tanow i przeszkodę w ro zw o ju , przeszkodę, k tó rą  n a l$ «  
ży usunąć", x /

V  K»Marks i  F0E nge ls , Iz b ra n n y je  pism a, 1947, s tr» 1 7 2 .
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